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Z okazji Dnia Kobiet 

Pragnę Wam Ŝyczyć  

Wszystkiego najlepszego, 

DuŜo szczęścia,  

By w kaŜdym dniu roku 

Uśmiech na twarzy  

KaŜdej z Was gościł,  

Tak samo często, 

 Jak w tym szczególnym dniu… 
 

Przewodniczący  
Miejscowości Wędrzyn 

               Biuletyn wędrzyński                    8 marzecmarzec 2009 r. 
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Panie Starosto na zebraniu u Pani BoŜeny 
Sławiak Posła na Sejm RP poruszany był 
temat projektu boiska w Wędrzynie 
pomiędzy kościołem a Klubem 
Garnizonowym na działce gminnej. Co Pan 
o tym sądzi? 
Ten pomysł zawsze mi się podobał, jednak                 
ze względu na bliskość kościoła jest wielu jego 
przeciwników. Myślę, Ŝe jeŜeli uda nam się 
przekonać do tego pomysłu sąsiadów to ma on 
szanse powodzenia. Przede wszystkim naleŜy 
połączyć działania gminy (gospodarza terenu) z 
wykorzystaniem naszej Poseł, Pani BoŜeny 
Sławiak. JeŜeli połączymy siły to pomysł, w 
który jest równieŜ zaangaŜowane starostwo 
zakończy się powodzeniem. 
Chciałbym zauwaŜyć, Ŝe mieszkańcy 
uchwałą i podpisami pod petycją wskazują 
to miejsce jako najlepszą lokalizację. 
Wola mieszkańców jest bardzo waŜna                          
i Samorząd Gminny musi się z nią liczyć. 
Musimy wiedzieć, Ŝe zdecyduje prawo, jego nie 
moŜna lekcewaŜyć. NaleŜy sprawdzić 
moŜliwości techniczne budowy w tym miejscu                 
i połączyć to z moŜliwościami Gminy jako 
inwestora. 
Czy w razie podjęcia inwestycji przez 
gminę starostwo moŜe partycypować                   
w kosztach budowy? 
Sądzę, Ŝe my moglibyśmy pomóc jako uczestnik 
Lokalnej Grupy Działania i szukać razem z 
Gminą dofinansowania do tego zadania w 
instytucjach do tego powołanych np. Totalizator 
Sportowy w ramach programu ORLIK itp. MoŜna 
korzystać równieŜ z programów rozwoju obszarów 
wiejskich. My jako powiat bezpośrednio nie 
będziemy mogli przeznaczyć środków na ten cel. 
Czy istnieje inna niŜ odszkodowanie 
moŜliwość rekompensaty za wycinkę 
drzew? 
Tak, poniewaŜ jest to zadanie bardzo waŜne dla 
konkretnej społeczności. W takim przypadku 
jest moŜliwość naliczenia kary i warunek 
nasadzenia drzew. JeŜeli te drzewa się przyjmą, 
to zgodnie z prawem moŜna umorzyć naleŜność 
po odbiorze protokolarnym.                                         
. 

Wtedy zamiast kilku milionów złotych cała 
operacja zamknęłaby się w koszcie sadzonek 
tj. kilku tys. złotych. 
Czy prawdą jest, Ŝe pomagał Pan wraz 
Panią Poseł przewodniczącemu naszej 
miejscowości w zainteresowaniu władz 
wyŜszego szczebla budową ścieŜki pieszo 
rowerowej Wędrzyn – Sulęcin? 
Rozmawialiśmy juŜ w miesiącu wrześniu, jaką 
przyjąć koncepcję, Ŝeby doszło do realizacji tej 
ścieŜki. Samorząd Wędrzyna zadziałał 
sprawnie i szybko zebrał podpisy 
mieszkańców, którym pomogliśmy sporządzić 
wniosek do Ministra Obrony Narodowej pod 
kątem przydatności ścieŜki dla potrzeb wojska 
przy postępującej profesjonalizacji armii. 
Wniosek trafił do MON, wraz z Panią Poseł 
rozmawialiśmy osobiście z dyrektorem Biura 
Politycznego MON, a Pani Poseł rozmawiała 
indywidualnie takŜe z Ministrem Bogdanem 
Klichem. 
Jakie starania były ze strony powiatu? 
Powiat równieŜ wystosował pismo do Marszałka 
Województwa. Odpowiedź otrzymaliśmy chyba 
taką jak wszyscy. Ze względu na wysokie koszty 
inwestycji Gmina musiałaby partycypować                     
w 50% kosztów. Sądzę, Ŝe trzeba Marszałka 
przekonać Ŝeby włoŜył większy udział                          
w to zadanie, bo jest to droga wojewódzka,                      
a odcinek bardzo niebezpieczny. Wtedy Gmina 
mogłaby partycypować w kosztach i sądzę,                
Ŝe w jakiejś części powiat. Myślę, Ŝe źródeł 
dofinansowania szukać moŜna w funduszach 
przeznaczonych na poprawę bezpieczeństwa. 
Czyli przy współpracy samorządowców 
gminy i powiatu jest szansa powstania tej 
ścieŜki? 
Tak. W mojej ocenie naleŜy rozpocząć prace 
projektowe budowy tej ścieŜki. W tej chwili             
z mojej wiedzy są tylko koncepcje                             
i szacunkowe kosztorysy. 
 

 

* Redakcja „Biuletynu wędrzyńskiego” starała 
się przeprowadzić wywiad na powyŜsze tematy z 

Burmistrzem Sulęcina, niestety nie znalazł On 

dla nas czasu. Miejmy nadzieję, Ŝe uda się go 
znaleźć do następnego wydania naszej gazetki. * 

 

W tym numerze biuletynu rozmowa ze Starostą sulęcińskim 
Panem Stanisławem Kubiakiem, który znalazł dla nas czas 

i wypowiedział się na temat boiska i ścieŜki pieszo – rowerowej. 
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 Ludzie, którym nie zaleŜy na naszych 
sprawach wmawiają nam, Ŝe istniał inny cel 
tego zebrania, niŜ nasze problemy. Wracając do 
niedalekiej przeszłości to przypominamy,                   
Ŝe przewodniczący naszej miejscowości mówił 
o zapraszaniu do nas ludzi nie tylko ciekawych, 
ale równieŜ takich, którym nie są obojętne nasze 
problemy. A jeŜeli chodzi o nasze sprawy to 
naprawdę nie waŜna jest płeć, wiek, kolor skóry 
i przynaleŜność polityczna. „Odniosłem 
wraŜenie jakby zebranie nie do końca spełniło 
oczekiwania ludzi, ale są to początki 
działalności naszej Rady i uwaŜam, Ŝe jeŜeli 
ktoś przyszedł i wysłuchał sprawozdania z 
naszej działalności to nie moŜe zarzucić nam 
nieróbstwa” – powiedział Przewodniczący 
Miejscowości. 
 Przypominamy, Ŝe sprawozdanie 
mówiło m.in. o: chodniku do stacji szynobusu, 
ścieŜce pieszo-rowerowej Wędrzyn-Sulęcin, 
obiekcie sportowym, inwestycjach WAM, 
działaniach na rzecz jeziora, przystanku dla 
gimnazjalistów, miejskich koszy 
śmietnikowych, prywatyzacji garaŜy, próbie 
załoŜenia stowarzyszenia itp. Minęło nieco 
ponad pół roku od wyboru nowej Rady 
Mieszkańców, a trzeba przyznać, Ŝe tematów do 
rozmowy jest naprawdę sporo. Myślę, Ŝe z 
pomocą takich ludzi jak Wicestarosta 
Sulęciński Dariusz Ejchart, Wędrzyn podoła 
temu wszystkiemu. WaŜną rzeczą jest, Ŝebyśmy 
my wszyscy pokazali, iŜ zaleŜy nam na naszych 
sprawach i jeszcze liczniej uczestniczyli w 
takich spotkaniach, dzięki którym nasza rada 
wie więcej o nurtujących problemach. Czując 
ogromne zaangaŜowanie i poparcie 
mieszkańców pracuje się znacznie lepiej i 
efektywniej. Po tym spotkaniu Poseł na Sejm 
RP Bogusław Wontor i Poseł do Parlamentu 
Europejskiego Bogusław Liberadzki byli 
zdumieni zaangaŜowaniem mieszkańców naszej 
miejscowości. 

„Jeden z mieszkańców powiedział mi,                      
Ŝe Europa jest tutaj w Wędrzynie, ja dodam 
tylko: tak, to prawda, czego Mieszkańcy 
Wędrzyna udowodnili, tak licznie przychodząc 
na spotkanie. Przyznam, Ŝe takiej frekwencji nie 
powstydziłby się nawet Parlament Europejski na 
niejednej z sesji”- przyznał Bogusław 
Liberadzki.  
Przypomnijmy kilka waŜnych faktów: 
1)  Dzięki wsparciu i zaangaŜowaniu w nasze 
sprawy Posła Bogusława Wontora                            
i Wicestarosty Dariusza Ejcharta, inwestycja 
WAM w Wędrzynie znalazła się na liście 
indykatywnej. MoŜliwość uzyskania 5 mln zł 
dla mieszkańców oznacza dokończenie 
inwestycji. 
2)  Dzięki tym środkom, o które staramy się juŜ 
jakiś czas mamy moŜliwość kontynuacji 
inwestycji w Wędrzynie. 
3)  O prywatyzacji mieszkań moŜemy myśleć 
po upłynięciu okresu karencji termo-
modernizacji naszych bloków, jeŜeli zostanie 
odblokowana. 
4)  Przeprowadzenie się do lokalu zamiennego 
odbywa się na koszt WAM po uprzednim jego 
wyremontowaniu. 
5) Wielkość lokalu zamiennego będzie 
porównywalna do dzisiaj zajmowanego.                     
6) Dyrektor WAM OReg Zielona Góra 
stwierdził, Ŝe zmuszony jest prawem                       
do realizacji ustaw.  
7)   Poseł zobowiązał się do wnikliwej analizy 
problemu ustawy „O zakwaterowaniu                       
Sił Zbrojnych RP” i przedstawieniu problemu         
w klubie poselskim. 
8)   Bogusław Wontor obiecał zaangaŜowanie 
się w prace przy nowelizacji ustawy wraz                    
z posłami, o których informowani będziemy na 
bieŜąco 
9)  Nasi parlamentarzyści obiecali informować 
na bieŜąco Przewodniczącego Grzegorza 
Lewickiego i Wicestarostę Dariusza Ejcharta, 
nie wykluczając wizyty tych ostatnich                       
w Sejmie. 
 

Wszystkim mieszkańcom naszej miejscowości naleŜą się podziękowania za tak 
liczne przybycie na Zebranie Mieszkańców w dniu 26 lutego, które odbyło się 

w sali kinowej Klubu Garnizonowego. Uwaga – było nas aŜ 201 osób. 

 



 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

 

ZABAWY Z PLUSZOWYM MISIEM 
 

Historia „Misia” liczy sobie juŜ 106 lat, 
kaŜdy dobrze wie, Ŝe trudno sobie wyobrazić 
świat bez tego największego przyjaciela 
dziecka, i nie tylko, bo jak udało nam się 
dowiedzieć wielu dorosłych dalej ma swoje 
ukochane pluszaki 25 listopada najmłodsze 
pociechy, w Klubie Garnizonowym 
obchodziły urodziny Pluszaka podczas 
Światowego Dnia Pluszowego Misia. KaŜde 
z dzieci przyniosło swojego pupila, który 
wziął udział w konkursie na najciekawszego 
Pluszaka. Jury miało trudny orzech do 
zgryzienia, toteŜ jednogłośnie uznało, Ŝe 
kaŜdy Pluszowy Miś ma coś specjalnego w 
sobie, dlatego ogłoszono remis. Nagrodą dla 
dzieci i ich zabawek był wspólny taniec. 
Trzeba przyznać, Ŝe wśród pluszaków 
gościliśmy nawet 30-letniego Misia. Oprócz 
śpiewania piosenek o misiach, tańczenia i 
wielu innych atrakcji, dla solenizantów 
wykonano tort, który miał być ich 
urodzinowym prezentem. KaŜde z dzieci 
wraz ze swoim ulubionym misiem mogło 
sobie zrobić pamiątkowe zdjęcie do swojej 
domowej galerii.  
 

ANDRZEJKI 2008 
 

WróŜby – to stary jak ludzkość sposób 
na poznanie niepewnej przyszłości. 
Andrzejkowe wróŜby przetrwały aŜ do dziś         
i do dziś cieszą się niesłabnąca 
popularnością. W Klubie Garnizonowym  
dnia 28 listopada 2008 r. odbyło się spotkanie 
najmłodszych mieszkańców z przyszłością. 
Poprzez wróŜby tj.: zaczarowany krąg, 
magiczne kubeczki, wróŜba z kolorami, kram 
z marzeniami, moneta w studni czy 
tradycyjne buty – dzieci poznały tajemnice 
swojej przyszłości. Zabawa była dobrą okazją 
do spędzenia wolnego czasu. Zakończyła się 
dyskoteką, a kaŜdy z uczestników wyszedł            
z nadzieją spełnienia najpiękniejszych 
przepowiedni.   

 

4 

 

KONCERT ŚWIĄTECZNY 
 

W pięknej, zimowej atmosferze dnia 17 
stycznia 2009 r. odbył się świąteczny 
koncert. Bohaterami wieczoru byli: soliści -  
Ewelina Grącka, Karolina Markowska, 
Joanna Kowal, Ewelina Dopierała, 
Ewelina Kaszuba, Weronika Matulewicz, 
Tomasz Jankowiak, Marcin Adamczyk, 
Gracjan Sadowski oraz zespół taneczny 
MINIATURKI. Wszyscy artyści od wielu 
lat działają przy Klubie realizując swoje 
hobby i kształcąc swoje umiejętności pod 
okiem wykwalifikowanych pracowników. 

Uczestnicy koncertu poprzez bajkowy 
nastrój mogli przenieść się w niezwykły 
świat. Uśmiechom i radości nie było końca,  
a wszystkie dzieci i młodzieŜ za wkład                
i zaangaŜowanie nagrodzone zostały 
gromkimi brawami. 

Koncert został przygotowany przez 
animatorów kultury Panie: Edytę Myślińską   
oraz Aleksandrę Sas. 
 

ZACHĘCAMY I ZAPRASZAMY 
DZIECI I MŁODZIEś  

DO UCZESTNICZENIA W ZAJĘCIACH 
ORGANIZOWANYCH PRZEZ  

KLUB GARNIZONOWY  
I ROZWIJANIA SWOICH TALENTÓW. 
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ZróŜnicowana tematyka koncertu przyciągnęła 
liczną publiczność. Podczas występu mogliśmy 
usłyszeć szlagiery z dawnych lat tj. „Siedzieliśmy 
na dachu” w wykonaniu Karoliny Markowskiej, 
„Ach, jak przyjemnie” wyśpiewała Ewelina 
Dopierała, „Cumgali” Joanny Kowal i zespołu 
MINIATURKI oraz „Sexapilu” Eweliny Grąckiej i 
Aleksandry Sas. Nie mogło zabraknąć piosenek 
współczesnych artystów: „Wznieś serce nad zło” 
zaprezentował Marcin Adamczyk, „Stand by 
me” Tomasz Jankowiak. Na zakończenie 
wszyscy wykonawcy wyśpiewali „Niech mówią, 
Ŝe to nie jest miłość”. Poszczególne piosenki 
przedzielone były anegdotami i sentencjami 
stanowiącymi wprowadzenie do następnego 
utworu prezentowanymi przez Patryka 
Lewickiego.  

 
PIDśAMOWO 

 

Karnawał to czas hucznych zabaw, maskarad, 
ulicznych parad i wielkich balów. Na zakończenie 
tego szalonego okresu Klub Garnizonowy 
przygotował „Bal PidŜamowy” dla najmłodszych. 
Kluczowym elementem imprezy był 
obowiązkowy strój nocny. Jak na kaŜdym balu 
przystało wybrani zostali Miss i Mister Balu. Tytuł 
ten przypadł Emilce i Bartkowi, którzy 
uhonorowani zostali szarfami oraz drobnymi 
upominkami. Ponadto odbyło się wiele zabaw, 
które przyczyniły się do rozwijania aktywności 
ruchowej, muzycznej i artystycznej uczestników.  
 
„ FERIE NA SPORTOWO, KULTURALNIE, 

BEZPIECZNIE I ZDROWO.” 
 

JuŜ po raz kolejny sprawiliśmy wielką radość 
dzieciom i młodzieŜy organizując zajęcia                    
w ramach ferii zimowych pt. „Bawimy się                       
i tworzymy”. W mroźne zimowe dni moŜna było 
usłyszeć radosny śmiech i zobaczyć 
zachwycone spojrzenia zarówno dzieci jak                   
i młodzieŜy. Oprócz tradycyjnych gier 
stolikowych i zajęć klubowych uczestnicy feriady 
mogli wziąć udział w konkursie sprawnościowym, 
konkursie karaoke oraz w zabawach zimowych 
na śniegu. Ponadto codziennie dla 
zainteresowanych odbywały się warsztaty 
plastyczne, muzyczne i bibliotekarskie. MłodzieŜ 
szkół gimnazjalnych i liceum mogła natomiast 
popołudniami uczestniczyć w zajęciach tj. bilard, 
tenis stołowy, piłkarzyki, playstation. 
Urozmaicone formy i bogate w treść ferie spełniły 
oczekiwania tych, którzy pozostali                                
w miejscowości i odwiedzali swoją placówkę 
kultury.  

 

KOLEJNA SEKCJA PRĘśNIE DZIAŁA. 
 

W Klubie Garnizonowym odbył się kolejny 
I Rankingowy Turniej Par BrydŜa 
Sportowego. Spotkanie to poświęcona 
pamięci Janusza Bołdaka, załoŜyciela 
sulęcińskiej sekcji brydŜowej. W turnieju 
wzięło udział 30 par, które przyjechały               
z Gorzowa, Skwierzyny, Międzyrzecza, 
Słubic, Rzepina, Ośna Lubuskiego, 
Kostrzyna nad Odrą, Nowej Soli oraz 
Wędrzyna i Sulęcina. Pierwsze miejsce 
zajęli Lidia Wilczak ze Skwierzyny                 
i Andrzej Rękosiak z Międzyrzecza. Na 
drugim miejscu uplasowali się: Mirosław 
Sroka i Mieczysław Kowalski z GSBS 
Gorzów, a trzecie miejsce zajęli Czesław 
Plachimowicz i Ryszard Andrzejewski                
z Steinpolu KG Wędrzyn. Wszystkim 
zwycięzcom serdecznie gratulujemy. 
 

DOBRE, BO WĘDRZYŃSKIE 
 

Klub Garnizonowy w Wędrzynie ostatnimi 
czasy otrzymał kolejne wyróŜnienia: od 
Dowódcy Śląskiego Okręgu Wojskowego 
gen. dyw. Zbigniewa Głowienki za 
kreowanie działalności kulturalno – 
oświatowej w środowisku lokalnym oraz 
aktywność środowiskową na rzecz pracy z 
dziećmi i młodzieŜą. Działalność 
pracowników tej instytucji została 
doceniona i wyróŜniona spośród klubów 
rozmieszczonych na terenie prawie całego 
kraju. Doceniono równieŜ Panią Annę 
Druzgała, która otrzymała Medal Za 
Zasługi Dla Kultury w Wojsku Polskim. Jako 
redakcja biuletynu, w imieniu mieszkańców 
miejscowości gratulujemy i Ŝyczymy 
kolejnych tak miłych owoców pracy. Z 
takich wyróŜnień pozostaje nam tylko być 
dumnym, Ŝe nasz garnizon po raz kolejny 
został wyróŜniony. 

 

„CZYM WŁAŚCIWIE JEST MIŁOŚĆ?” 
 

To pytanie stawiają sobie ludzie tak długo, 
jak długo juŜ istnieje świat. Na to pytanie 
próbowali równieŜ odpowiedzieć artyści 
działający przy Klubie Garnizonowym 
podczas koncertu walentynkowego pt. „Z 
miłości do Ciebie…” dnia 15 lutego 2009 r.                                       
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MikoMikoMikoMikołajki w Wajki w Wajki w Wajki w Wędrzyniedrzyniedrzyniedrzynie    
Pada śnieg, pada śnieg, dzwonią dzwonki sań... 
A na saniach? Tym razem do szkoły                              
w Wędrzynie przybyło dwóch Świętych 
Mikołajów. Maluchy ze zdziwieniem szeroko 
otwierały oczy! Pierwszy – w odwiedziny do 
klas zawitał z ogromnym workiem, po brzegi 
wypełnionym...rózgami. Zdarzało się,                      
Ŝe ,,niegrzeczna” była tylko Pani i to ona 
dostawała rózgę, przy wielkiej uciesze 
niektórych klasowych ,,ananasów”. Po nim                
w asyście kolorowej rozkrzyczanej gawiedzi 
wchodził drugi Mikołaj. Ten był juŜ bardziej 
łaskawy i wręczał tylko prezenty – wszystkim 
dzieciom. Błysk radości w oczach i rumieńce 
były odpowiedzią na podarunek. Święci nie 
zapomnieli teŜ o Pani Dyrektor, która musiała 
odpowiedzieć na szereg trudnych pytań. 
Oczywiście jak wszyscy w szkole zasłuŜyła na 
prezencik – jednak Mikołaj postanowił i u niej 
zostawić niewielką rózgę - tak profilaktycznie... 
Miły dzień zakończył się wesołą zabawą 
uczniów zerówki, którzy oprócz 
indywidualnych paczuszek otrzymali teŜ wiele 
pięknych zabawek do swojej sali. Szczodry 
Mikołaj obiecał, Ŝe za rok będzie jeszcze 
bogatszy. Trzymamy za słowo! 
 

„Nie by„Nie by„Nie by„Nie było miejsca dla Ciebie…”o miejsca dla Ciebie…”o miejsca dla Ciebie…”o miejsca dla Ciebie…”    
19 grudnia 2008 r. w wędrzyńskiej szkole 
odbyły się klasowe spotkania wigilijne                         
z wychowawcami oraz zgodnie z coroczną 
tradycją, Jasełka przygotowane przez katechetę 
Stanisława Dziadasa. Uczniowie klas I-VI tym 
razem przygotowali Opowieść Biblijną, pt. ,,Nie 
było miejsca dla Ciebie”, o tym jakŜe waŜnym 
dniu w roku. Klasy IV i V wykonały kolędy na 
dzwonkach, a przegląd polskich kolęd                        
i pastorałek towarzyszył całemu spotkaniu. 
Wystąpili równieŜ najmłodsi, grupa ,,0”                      
w niezwykle ciepłym przedstawieniu 
wprowadzając nas w klimat Świąt. 
 

XVII FinaXVII FinaXVII FinaXVII Finał    WOWOWOWOŚPPPP 
Po raz kolejny uczniowie naszej szkoły 
dołączyli do grona wolontariuszy kwestujących 
na szczytny cel. W tym roku orkiestra grała dla                      
. 

chorych dzieci, dla których zakupi sprzęt do 
wczesnego wykrywania nowotworów. Oglądając 
transmisje z róŜnych zakątków zdaliśmy sobie 
sprawę, Ŝe akcja jest bardzo potrzebna i cieszymy 
się, Ŝe wiele osób to rozumie i wspiera Fundację 
Jurka Owsiaka. Zebraliśmy w tym roku 881, 38 zł 
i 3, 02 euro! Dziękujemy! Sie ma! 
 

śywa lekcja historiiywa lekcja historiiywa lekcja historiiywa lekcja historii    
29 stycznia 2009r. w Szkole Podstawowej im. 
śołnierza Polskiego w Wędrzynie odbyła się 
Ŝywa lekcja historii przygotowana przez uczniów             
i nauczyciela Mariusza Lubaczewskiego. 
Uczniowie zapoznawali się z historią oręŜa 
wojskowego z czasów staroŜytnych (wojownicy 
egipscy, hoplici greccy i legioniści rzymscy). 
Lekcję poprowadziło zaprzyjaźnione ze szkołą 
Bractwo Rycerskie ,,Kerin” z Gniewa. MłodzieŜ 
mogła wzbogacić swoją wiedzę o codziennym 
Ŝyciu staroŜytnych Greków, Egipcjan i Rzymian. 
Odległe czasy stały się na pewno bliŜsze. 

 

WspóWspóWspóWspółpraca szkópraca szkópraca szkópraca szkół    ––––    wizyta             wizyta             wizyta             wizyta             
robocza w Grundschule Tauche.robocza w Grundschule Tauche.robocza w Grundschule Tauche.robocza w Grundschule Tauche.    

 

Partnerstwo szkolne jest dobrym sposobem 
przygotowania młodych ludzi do Ŝycia                           
w społeczności Nowej Europy. My takŜe 
kontynuując współpracę partnerską ze szkołą                  
w Tauche, dbamy by wędrzyńscy uczniowie mogli 
odkrywać wspólne wartości, a podczas dobrej 
zabawy z kolegami zza Odry rozpoznawali 
podobieństwa i róŜnice kulturowe, uczyli się 
tolerancji, otwartości i doskonalili znajomość 
języków obcych. Zespół projektowy z wice-
dyrektorem szkoły podczas roboczego spotkania 
omówił cele i przebieg planowanych na rok 2009 
wizyt. Początek czerwca to wyjazd dzieci do 
Tauche, podczas którego Niemcy zapraszają 
kolegów do rozgrywek sportowych i twórczych 
działań artystycznych. Po wakacjach, na przełomie 
chcemy by nasi niemieccy partnerzy mogli 
zwiedzić  m.in. odrestaurowany niedawno Klasztor 
Joanitów w Sulęcinie, który staje się waŜnym 
centrum współpracy partnerskiej w regionie. 
Mamy nadzieję, Ŝe planowane projekty zakończą 
się sukcesem, co wywoła jeszcze większą 
motywację do następnych działań. 
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Przedszkole Wojskowe Nr 88 im. „Przyjaciele Zielonego Lasu” istnieje od 1979 r. 
Przyjmowane są do niego dzieci w wieku 2,5 - 6 lat. Dzieci podzielone są na dwie grupy 
wiekowe nazwane: Krasnoludkami i Biedronkami. Przedszkole oferuje dzieciom zajęcia: 
przygotowujące do czytania i pisania, matematyczne, przyrodnicze, ekologiczne, 
ruchowe, rytmiczne, relaksacyjne teatralne. Stawiamy na zabawy wyzwalające 
aktywność twórczą dziecka. Organizowane są uroczystości i pikniki z udziałem 
rodziców i najbliŜszych. Dzieci wyjeŜdŜają do salonu zabawy, teatru, rezerwatów 
leśnych i wielu zakładów, które pokazują i uczą Ŝycia codziennego. Zapraszamy 
przedstawicieli róŜnych instytucji i aktywnie z nimi współpracujemy. 

Których byli: ks. ppłk Krzysztof Pietrzniak 
oraz rodzice i rodzeństwo naszych 
przedszkolaków. Po części artystycznej,                  
w której dzieci przedstawiły Jasełka, 
wspólnie odśpiewano kolędy, a ksiądz 
kapelan pobłogosławił wszystkim 
zebranym. Kolejną waŜną częścią była 
wspólna kolacja, na której znalazły się 
przysmaki przygotowane przez mamy 
przedszkolaków. 
 

DZIEŃ BABCI I DZIADKA 
Na uroczystość zaproszono babcie                          
i dziadków dzieci z przedszkola. 
Zaprezentowany został program 
artystyczny, w którym odśpiewano wiele 
ciepłych słów. Na zakończenie dzieci 
wręczyły przybyłym gościom 
własnoręcznie przygotowane laurki. 
Spotkanie zakończyło się poczęstunkiem. 
 

BAL KARNAWAŁOWY 
28 stycznia odbył się bal karnawałowy, 
gdzie dzieci przebrane w róŜne stroje 
wesoło bawiły się przy rytmach skocznej 
muzyki. Spotkanie poprowadziła Pani Ola, 
która została specjalnie zaproszona na tę 
okazję. Zabawa przeplatana była 
konkursami, a wszystkie dzieci bawiły się 
wspaniale. 
 
JAK BEZPIECZNIE SPĘDZIĆ FERIE? 
Pod takim właśnie hasłem 2 lutego odbyło 
się spotkanie dzieci z panią policjantką, 
która przybliŜała przedszkolakom zasady 
bezpiecznej zabawy na śniegu.  

ODWIEDZINY ŚW. MIKOŁAJA 
5 grudnia do dzieci przybył św. Mikołaj, 
dzieci przywitały go bardzo ciepło, 
śpiewając piosenki i recytując wiersze. 
Przygotował równieŜ prezent: buty 
zimowe, które zapewne Mikołajowi się 
przydadzą, On zaś obdarował 
przedszkolaków wspaniałymi prezentami. 

 
SPOTKANIE Z LEŚNICZYM 

Przedszkolaki odwiedził Pan leśniczy                 
P. Roguz, ciekawie opowiadał o swojej 
pracy, o tym jak leśniczy dokarmiają 
zwierzęta zimą, a takŜe o zwierzętach 
zamieszkujących pobliskie lasy. Dzieci 
mogły zobaczyć wiele interesujących 
eksponatów, z których na co dzień nie mają 
moŜliwości zobaczenia. 
 

WIECZÓR WIGILIJNY 
18.12.2008 r. odbyło się spotkanie wigilijne, 
na które zaproszono wielu gości, wśród                    
. 
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GŁÓWNE PROBLEMY 
DOTYCZĄCE ADMINISTROWANIA 

OSIEDLEM W MIESIĄCACH 
GRUDZIEŃ – MARZEC: 

 

1. SPRAWA ŚMIETNIKÓW. 
Wraz z końcem miesiąca stycznia 
zakład komunalny umieści śmietniki 
w nowo wybudowanych boksach  
śmietnikowych, Wojskowa Agencja 
Mieszkaniowa zapewniła      
o umieszczeniu tam pojemników do 
segregacji odpadów a takŜe 
zamontowaniu w najbliŜszym czasie 
oświetlenia działającego na 
fotokomórkę. Prosimy o odpowiednie 
korzystanie z boksów śmietnikowych. 
 

2. PRZYSTANEK DLA 
GIMNAZJALISTÓW. 
Na dzień dzisiejszy sprawa jest w 
toku załatwiania. Na wniosek 
Przewodniczącego Miejscowości 
WAM zajęła się sprawą przekazując 
gminie informacje, o tym, Ŝe budowa 
przystanku jest w gestii gminy, 
WAM zgodziła się na bezpłatne 
udostępnienie miejsca pod budowę 
budki przystankowej. 
 

3. SKRZYNKI POCZTOWE. 
Zamontowane zostały euro skrzynki, 
jednakŜe Administrator prosi o nie 
wrzucanie ZWROTÓW do skrzynek 
w klatkach schodowych, tylko do 
skrzynki głównej przy bloku nr 12 z 
powodów prawnych. Poczta Polska 
nie ma obowiązku wyjmowania 
zwrotów ze skrzynek w blokach. 
 

4. INTERWENCJE. 
Interwencje lokatorów rejestrowane 
są na bieŜąco, zastrzeŜenia naleŜy        
. 

wpisywać do ksiąŜki rejestru zgłoszeń 
usterek umieszczonej w lokalu 
administracji osiedla. 
 

5. DALSZE INWESTYCJE. 
Projekt modernizacji osiedla Wędrzyn 
został wpisany na listę indykatywną       
w Urzędzie Marszałkowskim dzięki 
staraniom Posła Bogusława Wontora                
i wicestarosty Dariusza Ejcharta. 
Wędrzyn uzyskał 5 mln zł na 
dokończenie inwestycji do końca 2009. 
 WAM zapewniła, Ŝe Ŝadna inwestycja 
nie będzie rozpoczęta bez konsultacji    
z Przewodniczącym i Radą Osiedla, 
którzy pełnią rolę gospodarzy osiedla. 
 

6. SŁUP OGŁOSZENIOWY. 
Zostanie umieszczony juŜ niedługo              
w  miejscu, gdzie dotychczas nam 
słuŜył lub po przeciwnej stronie ulicy. 
 

7.  DOKARMIANIE ZWIERZĄT. 
Administrator Osiedla Wędrzyn prosi 
wszystkich mieszkańców miejscowości 
o nie dokarmianie kotów w klatkach, 
piwnicach i bezpośrednio przed 
blokiem, gdyŜ inaczej problem nie 
ładnie pachnących klatek nie 
zlikwiduje się. Prowadzone są 
rozmowy dot. sterylizacji kotów. 
Podobna sytuacja dotyczy psów 
błąkających się na ulicach Wędrzyna. 
Administrator zwraca uwagę                           
i serdecznie prosi o wyrozumiałość, ale 
nie powinno się karmić ptactwo 
wyrzucając im poŜywienie przez 
balkon. Czym innym jest dokarmianie 
przy pomocy karmników lub 
dokarmianie w lesie. 
 

- z informacji Administratora 
  Redakcja Biuletynu wędrzyńskiego 
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21 stycznia obchodziliśmy Dzień 
Babci. Natomiast juŜ dzień później Dzień 
Dziadka. Te dwie osoby w Ŝyciu kaŜdego 
wnuka odgrywają znaczącą rolę. KaŜdy 
mający ukochanych dziadków wie, jak 
duŜo im zawdzięcza.  

Babcia i dziadek są największymi 
przyjaciółmi, z którymi zawsze moŜna 
porozmawiać, zwierzyć się, a Oni na 
pewno doradzą i pomogą w trudnych 
chwilach.  

Jestem babcią, która… posiada 2 wnuków 
i 2 wnuczki, jestem prababcią Julki. Mimo 
podeszłego wieku i obowiązków rodzinnych, 
udzielam się w Ŝyciu naszej parafii.
Moje korzenie biorą się z…
wschodnich, mieszkaliśmy we wsi Borewicz, 
powiat Bobrka. Stamtąd teŜ uciekaliśmy 
i przesiedlili nas do Berlina, a dokładnie do 
wsi Grube. Po wyzwoleniu dopiero trafiliśmy 
do Ostrowia, a później do Wędrzyna. 
WaŜnym momentem mojego Ŝycia była…
przymusowa wywózka do Niemiec, gdzie od 
dzieciństwa cięŜko pracowałam. Musiałam 
wychowywać młodszą siostrę, a przy tym 
pracować w gospodarstwie Bawara.
Moja recepta na dobre samopoczucie…
to przede wszystkim praca i ciche spokojne 
Ŝycie. Bardzo lubię zwierzęta, jako Ŝe nie 
mogę mieć psa mam papuszkę Kubusia, 
z którym często rozmawiam. Jego gadanie 
rozśmieszyło juŜ wiele osób do łez. Wszyscy 
są zdziwieni jego umiejętnościami 
retorycznymi. 
śeby zabić wolny czas…
szydełkowaniem i szyciem. ZałoŜyłam Kółka 
śywego RóŜańca, w których obecnie modli 
się 60 osób. Pracujemy z 
Ziemniewicz i Państwem Strembickich

rzecz Kościoła. Upiększamy teren wokół 
Kościoła. KaŜdy z członków koła ma                    
. 
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21 stycznia obchodziliśmy Dzień 
Babci. Natomiast juŜ dzień później Dzień 
Dziadka. Te dwie osoby w Ŝyciu kaŜdego 

aczącą rolę. KaŜdy 
mający ukochanych dziadków wie, jak 

Babcia i dziadek są największymi 
przyjaciółmi, z którymi zawsze moŜna 
porozmawiać, zwierzyć się, a Oni na 
pewno doradzą i pomogą w trudnych 

KaŜdy z nas wie, jak dobre są obiadki 
i ciasteczka od babci. Wszyscy teŜ 
pamiętamy bajki opowiadane na kolanach 
dziadka a takŜe jego przestrogi przed złem 
otaczającego nas świata. 

Babcia i dziadek to najukochańsze 
osoby, bez których nie poradzilibyśmy 
sobie w Ŝyciu. To opoka spokoju 
i zrozumienia i za to właśnie w imieniu 
wszystkich wnuków świata Wam 
dziękujemy. 

Posadzony swój krzew przy KrzyŜu 
Misyjnym. Jako, Ŝe lubię śpiewać 
uczęszczam na próby miejscowego chóru 
CANTICUM prowadzonego przez         
Panią mgr Edytę Myślińską.                                                            

Moje motto Ŝyciowe brzmi
Kochać ludzi, nikomu nie szkodzić,                
być pomocnym dla innych. 

Super Babcia poleca Super Babcia poleca Super Babcia poleca Super Babcia poleca                             
swojswojswojswoją    potrawpotrawpotrawpotrawę: : : :     

Kopytka                                         
z sosem grzybowym. 

posiada 2 wnuków 
i 2 wnuczki, jestem prababcią Julki. Mimo 
podeszłego wieku i obowiązków rodzinnych, 
udzielam się w Ŝyciu naszej parafii. 
Moje korzenie biorą się z… kresów 

dnich, mieszkaliśmy we wsi Borewicz, 
powiat Bobrka. Stamtąd teŜ uciekaliśmy                   
i przesiedlili nas do Berlina, a dokładnie do 
wsi Grube. Po wyzwoleniu dopiero trafiliśmy 
do Ostrowia, a później do Wędrzyna.  
WaŜnym momentem mojego Ŝycia była… 
przymusowa wywózka do Niemiec, gdzie od 
dzieciństwa cięŜko pracowałam. Musiałam 
wychowywać młodszą siostrę, a przy tym 
pracować w gospodarstwie Bawara. 
Moja recepta na dobre samopoczucie…           
to przede wszystkim praca i ciche spokojne 

lubię zwierzęta, jako Ŝe nie 
mogę mieć psa mam papuszkę Kubusia,                  
z którym często rozmawiam. Jego gadanie 
rozśmieszyło juŜ wiele osób do łez. Wszyscy 
są zdziwieni jego umiejętnościami 

śeby zabić wolny czas… zajmuję się 
owaniem i szyciem. ZałoŜyłam Kółka 

śywego RóŜańca, w których obecnie modli 
się 60 osób. Pracujemy z Panią Zofią 

Ziemniewicz i Państwem Strembickich na 
rzecz Kościoła. Upiększamy teren wokół 

. KaŜdy z członków koła ma                    

2008 r. 

„BABCIA               I 

DZIADEK TO 

NAJUKOCHAŃSZE 

OSOBY,              BEZ 

KTÓRYCH NIE 

PORADZILIBYŚMY 

SOBIE” 

KaŜdy z nas wie, jak dobre są obiadki                
ciasteczka od babci. Wszyscy teŜ 

pamiętamy bajki opowiadane na kolanach 
dziadka a takŜe jego przestrogi przed złem 

Babcia i dziadek to najukochańsze 
osoby, bez których nie poradzilibyśmy 
sobie w Ŝyciu. To opoka spokoju                            
i zrozumienia i za to właśnie w imieniu 

świata Wam 

swój krzew przy KrzyŜu 
Misyjnym. Jako, Ŝe lubię śpiewać 
uczęszczam na próby miejscowego chóru 
CANTICUM prowadzonego przez         
Panią mgr Edytę Myślińską.                                                            

Moje motto Ŝyciowe brzmi…                           
Kochać ludzi, nikomu nie szkodzić,                
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MIESZKANIA DLA ZAWODOWYCH 
– ODDANE. 

19 grudnia Prezes WAM w Zielonej 
Górze w obecności gen. Sławomira 
Wojciechowskiego i Burmistrza Miasta 
i Gminy Sulęcin Michała Deptucha, 
przekazał Ŝołnierzom i ich rodzinom 
budynek mieszkalny dla 36 rodzin 
wojskowych. Symbolicznego przecięcia 
wstęgi do nowo oddanego budynku 
dokonali dowódca 11. Lubuskiej 
Dywizji Kawalerii Pancernej, gen. dyw. 
Paweł Lamla wraz z burmistrzem. 
Budynek posiada nowoczesny układ 
funkcjonalny mieszkań zgodny ze  
współczesnymi standardami oraz 
wojskowymi wymaganiami.            

Przy tej okazji wraca temat 
mieszkań emerytów, rencistów 
wojskowych i wdów po nich.                    
Nasuwa się tylko pytanie, czy Państwo 
nie zrobi z tymi Ŝołnierzami tak, jak 
ostatnio postępuje z emerytami 
wojskowymi mieszkającymi na terenie 
naszej miejscowości - Wędrzyna?                                                 
Jeśli tak, to trzeba się zastanowić nad 
hasłem: „Zostań wojskowym —dołącz 
do najlepszych!” W końcu najlepszych 
nie traktuje się w tak nieludzki sposób. 

 

OSTATNIA TAKA PRZYSIĘGA… 
 

Ostatnia tego rodzaju przysięga na 
sztandar brygadowy odbyła się 13 
grudnia 2008 r. Wzięło w niej udział 
wielu zaproszonych gości, ale przede 
wszystkim Ŝołnierze poborowi i ich 
rodziny. -śołnierze! Przed chwilą, w 
obecności waszych najbliŜszych, uroczyście 
złoŜyliście przysięgę wojskową. To niezwykle 
doniosły moment w Ŝyciu kaŜdego z was. 
Dzisiejsza uroczystość podsumowuje epokę 
armii z poboru, w przeddzień pełnego 
uzawodowienia. Jestem przekonany, Ŝe wielu 
z was będzie kontynuować dalszą drogę 
rozwoju osobistego i zawodowego w 
szeregach 17. Wielkopolskiej Brygady 
Zmechanizowanej (17WBZ) jako Ŝołnierze 
zawodowi.- podkreślił gen. bryg. 
Sławomir Wojciechowski.  

 
 
 
 
 

Ostatni miesiąc dla tych 
młodych poborowych był okresem 
intensywnego szkolenia unitarnego. W 
tym czasie udało im się opanować 
niezbędne podstawy Ŝołnierskiego fachu. 
Najlepsi dostąpili zaszczytu 
symbolicznego złoŜenia przysięgi 
wojskowej na sztandar jednostki. Wielu z 
tych, którzy ślubowali „słuŜyć wiernie 
Rzeczypospolitej Polskiej” nie czekało na 
pobór, a świadomie wybrali mundur, 
gdyŜ na dłuŜej pragną się związać z 
międzyrzecką jednostką. Na zakończenie 
uroczystości nowi wojskowi przyjęli z 
rąk kapelana Parafii wojskowej, ks. kpt. 
Mariusza Antczaka BoŜe 
Błogosławieństwo na kolejne dni słuŜby 
Ojczyźnie. Przysięgę uwieńczyła 
uroczysta defilada i przegląd wojsk. 
 

„Dzisiejsza uroczystość 

podsumowuje epokę armii z 

poboru, w przeddzień pełnego 

uzawodowienia.” 
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PRACA W JEDNOSTCE WOJSKOWEJ 

 

Pomimo wstrzymania obowiązkowego 
poboru do Zasadniczej SłuŜby Wojskowej                  
z 2009 rokiem mogłoby się wydawać, Ŝe 
zainteresowanie słuŜbą wojskową spadnie. 
Nic podobnego. Ostatnimi dniami ponad 70 
kandydatów na Ŝołnierzy zawodowych 
oczekiwało pod bramą 17. Wielkopolskiej 
Brygady Zmechanizowanej w Międzyrzeczu 
na rozpoczęcie egzaminów wstępnych. 
Analizując aktywność ochotników do słuŜby 
zawodowej na przestrzeni ostatnich dwóch 
lat, moŜna zauwaŜyć rosnące zainteresowanie 
Wojskiem Polskim. Zdarzały się okresy, Ŝe 
kandydatów w ciągu jednego miesiąca było 
tylu, co teraz w ciągu jednego dnia. 
Międzyrzecko-wędrzyńska brygada cały czas 
prowadzi nabór na Ŝołnierzy, zarówno 
szeregowych jak i starszych szeregowych 
zawodowych. Najbardziej poŜądanymi 
specjalnościami są kierowcy z kategorią 
prawa jazdy C i C+E. Pomimo tego jednostka 
prowadzi rekrutację na wszystkie potrzebne 
stanowiska słuŜbowe i pomaga Ŝołnierzom 
zdobywać wymagane uprawnienia.  
 
17 BRYGADA W 17. FINALE WIELKIEJ 
ORKIESTRY ŚWIĄTECZNEJ POMOCY 
 

Gen. bryg. Sławomir Wojciechowski              
i Wojewoda Lubuski, Pani Helena Hatka 
licytowali w gorzowskim „Kupcu” wyjątkowe 
przedmioty na rzecz XVII finału Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomocy. Cel nad 
wymiar szczytny – pomoc we wczesnym 
wykrywaniu nowotworów u dzieci.  
Jak co roku, Ŝołnierze naszej brygady czynnie 
włączyli się w Finał WOŚP. Ponad 250 
wojskowych pomagało kwestować 
wolontariuszom na ulicach Gorzowa 
Wielkopolskiego, Witnicy i Kostrzyna.              
Mając doświadczenie lat ubiegłych dobrze 
wiedzą gdzie moŜna zebrać największą ilość 
pieniędzy. Kościoły, domy towarowe                        
i supermarkety, kina, cmentarze, a nawet 
szkoły. Na przykładzie WOŚP zauwaŜalna jest 
tendencja uświadamiania dzieci przez 
rodziców o społecznej potrzebie pomagania 
innym. KaŜdy malec, w tą jedną niedzielę        
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w roku, nie ciągnął rodziców do kwestujących 
młodych ludzi z orkiestrowymi puszkami, 
którzy z zaangaŜowaniem i poczuciem misji 
zbierali w mroźny styczniowy dzień datki na 
leczenie cięŜko chorych dzieci. W ramach 
tegorocznego,  finału WOŚP klub honorowych 
krwiodawców przy 17WBZ zorganizował 
dwie akcje oddawania krwi. Łącznie do stacji 
krwiodawstwa zgłosiło się 119 osób. 
 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

SZKOLIMY NAJLEPSZYCH 
 

19 lutego odbyło się oficjalne otwarcie Kursu 
Strzelców Wyborowych. Symboliczną wstęgę 
przecięli dowódca Wojsk Lądowych, gen. 
broni Waldemar Skrzypczak,  dowódca 11. 
Lubuskiej Dywizji Kawalerii Pancernej, gen. 
dyw. Paweł Lamla oraz główny 
pomysłodawca utworzenia ośrodka,  gen. 
bryg. Mirosław RóŜański ze Sztabu 
Generalnego Wojska Polskiego. Właśnie z jego 
inicjatywy kilka lat temu powstały pierwsze 
sekcje Strzelców Wyborowych w 17WBZ. 
Organ ten będzie przygotowywał strzelców 
na potrzeby jednostek wojskowych Wojsk 
Lądowych. Przyszli adepci jednego                                
z najtrudniejszych wojskowych rzemiosł będą 
musieli opanować niezbędną wiedzę                              
i umiejętności z zakresu teorii i praktyki 
strzelań, szkolenia ogniowego, budowy                           
i uŜytkowania uzbrojenia, taktyki, 
terenoznawstwa, łączności, topografii, 
udzielania pierwszej pomocy medycznej, 
psychologii czy prawa międzynarodowego. 
 



 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
szop 
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       Pierwotny myśliwy stykający się z 
tajemniczą, dziką przyrodą, pełen lęku przed 
nieznanym, wierzył niezbicie w moc sił 
nadprzyrodzonych. Trudno się więc dziwić, Ŝe 
chcąc je sobie zjednać, odprawiał róŜne czary 
i gusła, obwieszał się zwierzęcymi amuletami, 
wierzył w moc róŜnych ziół. Wszystkie te 
zabiegi miały przynosić szczęście na łowach.
Bardzo starym, ale wiecznie Ŝywym 
przesądem, jest zwyczaj łapania za damskie 
kolano. Jest to juŜ szczątkowa forma 
prastarego obyczaju, który streszcza 
następująca maksyma: ,,Im grubszy zwierz, 
tym wyŜej bierz". I tak wybierając się na 
przepiórki nasi pradziadkowie łapali za palec, 
kuropatwa wymagała juŜ kostki, zając łydki,
kolana, a dziki, jelenie, niedźwiedzie i tury... 
CóŜ, nie te czasy.
 Kończąc rozwaŜania o przesądach 
myśliwskich przytoczę jeszcze fragment 
gawędy Jerzego Groblewskiego 
pustych wiadrach i broni, co sama strzela.
„Chciałem wspomnieć jeszcze jeden myśliwski 
obyczaj i opowiedzieć przypadek, 
ostatnim gwoździem do trumny wrogów 
przesądu. Wiadomo powszechnie, Ŝe gdy raz 
wybraliśmy się do lasu i zatrzasnęli za sobą 
drzwi mieszkania, nie naleŜy, broń BoŜe, 
wracać nawet dla najwaŜniejszych powodów.
Przestrzegam święcie tego przesądu, a Ŝe 
jestem z natury roztargniony i często czegoś 
zapominam, zdarza się, Ŝe idę do lasu bez... 
jedzenia, bez lornetki, bez kapelusza, a 
czasami nawet bez... strzelby.
pamiętnego dnia uszedłem zaledwie sto 
kroków i z przeraŜeniem stwierdziłem, iŜ nie 
wziąłem ze sobą ani jednego naboju.
się zdało rozpaczliwe przeszukiwanie 
wszystkich kieszeni - naboje zostały w domu 
na stole. Wierny jednak swej zasadzie, 
ruszyłem dalej, wierząc, Ŝe św. Hubert 
wynagrodzi sowicie moją stałoś
No i nie uszedłem nawet kilometra, gdy w 
pierwszej     buczynie    ujrzał
 

- słów kilka o myśliwskich przesądach 
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Pierwotny myśliwy stykający się z 
tajemniczą, dziką przyrodą, pełen lęku przed 
nieznanym, wierzył niezbicie w moc sił 
nadprzyrodzonych. Trudno się więc dziwić, Ŝe 

zjednać, odprawiał róŜne czary 
i gusła, obwieszał się zwierzęcymi amuletami, 
wierzył w moc róŜnych ziół. Wszystkie te 
zabiegi miały przynosić szczęście na łowach. 
Bardzo starym, ale wiecznie Ŝywym 

łapania za damskie 
juŜ szczątkowa forma 

prastarego obyczaju, który streszcza 
następująca maksyma: ,,Im grubszy zwierz, 
tym wyŜej bierz". I tak wybierając się na 
przepiórki nasi pradziadkowie łapali za palec, 
kuropatwa wymagała juŜ kostki, zając łydki, lis 

lenie, niedźwiedzie i tury... 
CóŜ, nie te czasy.  

Kończąc rozwaŜania o przesądach 
myśliwskich przytoczę jeszcze fragment 
gawędy Jerzego Groblewskiego O kolanku, 
pustych wiadrach i broni, co sama strzela. 
„Chciałem wspomnieć jeszcze jeden myśliwski 

przypadek, który będzie 
ostatnim gwoździem do trumny wrogów 
przesądu. Wiadomo powszechnie, Ŝe gdy raz 
wybraliśmy się do lasu i zatrzasnęli za sobą 
drzwi mieszkania, nie naleŜy, broń BoŜe, 
wracać nawet dla najwaŜniejszych powodów. 

m święcie tego przesądu, a Ŝe 
jestem z natury roztargniony i często czegoś 
zapominam, zdarza się, Ŝe idę do lasu bez... 
jedzenia, bez lornetki, bez kapelusza, a 
czasami nawet bez... strzelby. Tego 
pamiętnego dnia uszedłem zaledwie sto 

em stwierdziłem, iŜ nie 
wziąłem ze sobą ani jednego naboju. Na nic 
się zdało rozpaczliwe przeszukiwanie 

naboje zostały w domu 
Wierny jednak swej zasadzie, 

ruszyłem dalej, wierząc, Ŝe św. Hubert 
wynagrodzi sowicie moją stałość przekonań. 
No i nie uszedłem nawet kilometra, gdy w 

ujrzałem    ogromnego                                                               

Odyńca, którego daremnie tropiłem od wielu 
dni. Kroczył sobie wolno pomiędzy bukami, 
szturchając raz po raz, jakby od niechcenia, 
tabakierką w ściółkę. Odległość między nami 
nie przekraczała pięćdziesięciu metrów 
serce ścisnęło mi się boleśnie na myśl o 
leŜących w domu na stole nabojach. Nie 
mogłem jednak powstrzymać się, Ŝeby 
chociaŜ nie zmierzyć do upragnionego 
zwierza. ZłoŜyłem się więc powoli 
prowadziłem go na muszce, a w pewnym 
momencie bezwiednie połoŜyłem palec na 
spuście. Ku mojemu osłupieniu 
wypaliła, a odyniec, ugodzony śmiertelnie za 
uchem, znieruchomiał na miejscu! Złoś
powiedzą, Ŝe widocznie nie rozładowałem 
broni wracając poprzedniego dnia z lasu, ja 
jednak upieram się przy tym, Ŝe według 
znanego ogólnie przesądu, kaŜda strzelba 
raz do roku sama strzela..." 
 Ja sam ostrzę nóŜ po polowaniu, 
nigdy przed, jeŜeli muszę się wrócić do domu 
to siadam na fotelu, a najlepiej proszę Ŝonę 
aby mi zniosła zapomnianą rzecz (dobrze Ŝe 
są komórki). Inną nie mniej waŜną częścią 
tradycji są dowcipy. 

Wiesław Borowczyk

 
HUMOR: 
 

Pełnia rykowiska a zarazem grzybobrania. 
Myśliwy strzela byka, który pada w gęstych
krzakach. Łowca przystępuje do czynności 
patroszenia. Nagle niedaleko słyszy donośny
krzyk:  
- Józeeeeeeeeeekkkkk! 
po chwili znów: 
- Józeeeeeeeeeekkkkk!!! 
Gdy następne wołanie dochodzi tuŜ za jego 
plecami nie wytrzymuje i wyskakuje z
krzaków, z noŜem i zafarbowanymi rękami. 
Widząc przeraŜone oczy grzybiarza teraz 
on krzyczy:  
- Józka juŜ mam, a teraz się za ciebie biorę !
(rykowisko - okres godowy jeleni) 
 

- Łowiectwo –  
słów kilka o myśliwskich przesądach - 

8 marzec 2008 r. 

którego daremnie tropiłem od wielu 
dni. Kroczył sobie wolno pomiędzy bukami, 

rchając raz po raz, jakby od niechcenia, 
tabakierką w ściółkę. Odległość między nami 
nie przekraczała pięćdziesięciu metrów - 
serce ścisnęło mi się boleśnie na myśl o 
leŜących w domu na stole nabojach. Nie 
mogłem jednak powstrzymać się, Ŝeby 

ierzyć do upragnionego 
zwierza. ZłoŜyłem się więc powoli 
prowadziłem go na muszce, a w pewnym 
momencie bezwiednie połoŜyłem palec na 
spuście. Ku mojemu osłupieniu - strzelba 
wypaliła, a odyniec, ugodzony śmiertelnie za 
uchem, znieruchomiał na miejscu! Złośliwi 
powiedzą, Ŝe widocznie nie rozładowałem 
broni wracając poprzedniego dnia z lasu, ja 
jednak upieram się przy tym, Ŝe według 

kaŜda strzelba 

Ja sam ostrzę nóŜ po polowaniu, 
się wrócić do domu 

to siadam na fotelu, a najlepiej proszę Ŝonę 
aby mi zniosła zapomnianą rzecz (dobrze Ŝe 
są komórki). Inną nie mniej waŜną częścią 

Wiesław Borowczyk 

Pełnia rykowiska a zarazem grzybobrania. 
yka, który pada w gęstych 

krzakach. Łowca przystępuje do czynności 
patroszenia. Nagle niedaleko słyszy donośny 

wołanie dochodzi tuŜ za jego 
e z 

rękami. 
Widząc przeraŜone oczy grzybiarza teraz  

Józka juŜ mam, a teraz się za ciebie biorę ! 
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KOLĘDOWANIE PO WĘDRZYŃSKU 
 

To wielkie dla parafii wydarzenie rozpoczęła 
Uroczysta Msza Święta, podczas której 30-
ososbowa grupa ministrantów i lektorów 
odnowiła swoje przyrzeczenia udowadniając po 
raz kolejny, Ŝe zasady ministranta nie są 
pustymi słowami, lecz zobowiązaniem,                       
z którego wywiązują się kaŜdego dnia. 
 Ten historyczny, pierwszy Koncert 
swoją osobą zaszczyciła Poseł na Sejm                     
VI Kadencji Pani BoŜena Sławiak. 
 Od godz. 13:30 wszyscy zebrani 
miłośnicy polskiej tradycji mogli usłyszeć 
kolędy i pastorałki w wykonaniu chórów                     
i zespołów z dziewięciu miejscowości 
województwa lubuskiego. KaŜda z grup 
zaśpiewała trzy kolędy, a pod koniec 
dwugodzinnego koncertu wszystkie chóry                   
i parafianie odśpiewali wspólną kolędę: „Bóg 
się rodzi”. 
Wystąpili: Chór „Arka” z Sulęcina, Chór 
„Pokolenia” z Glisna, Chór "Cantores"                     
z Witnicy, Chór "O sole mio" z Goruńska, 
Zespół "Nowinianki" z Nowin Wielkich, 
Zespół "Drzewiczanie" z Kostrzyna, Zespół 
"Rudniczanki" z Rudnicy, Zespół 
„Lubniewiczanki” z Lubniewic. 
 Gospodarz koncertu, miejscowy Chór 
"Canticum" z Wędrzyna, prowadzony przez 
Panią Edytę Myślińską, zakończył występy 
chórów kolędą: „Nie było miejsca”. 
Organizatorem całej akcji był Proboszcz parafii 
- ks. ppłk Krzysztof Pietrzniak. Po wspólnym 
kolędowaniu ponad 150 osób przeniosło się na 
poczęstunek przy szwedzkim stole, gdzie 
pięknych pieśni równieŜ nie zabrakło. 
Chórzyści składali sobie nawzajem Ŝyczenia 
noworoczne, których najwaŜniejszym było: 
„obyśmy spotkali się w takim gronie za rok”. 
 Na podkreślenie zasługuje fakt, Ŝe na 
ok. 30 kolęd prawie Ŝadna się nie powtórzyła, 
natomiast na brawa zasługuje wyjątkowa 
róŜnorodność zespołów, której nie spotyka się 
na innych tego typu koncertach. 
 

„Mamy nadzieję, Ŝe wędrzyńskie spotkania 

staną się tradycją i rewelacyjną moŜliwością 

do wspólnej integracji i śpiewania na chwałę 

BoŜą, poŜytku ludzi i własnego uświęcenia” – 
powiedział ksiądz kapelan. 
 Serdeczne podziękowania naleŜą 
się pracownikom Klubu Garnizonowego: 
Romanowi Sakowskiemu, który zajął się 
oprawą nagłośnieniową i świetlną, a takŜe 
Kierowniczce Annie Druzgała będącej 
opiekunem Koncertu Kolęd. Wyrazy 
wdzięczności skierowane są teŜ do Panów: 
Adama Nitki i Mariusza Matulewicza, 
którzy to miłe spotkanie przy szopce 
betlejemskiej uwiecznili na zdjęciach                      
i kamerze. Swoje umiejętności kulinarne                   
i dobre serce udowodniły wędrzyńskie 
gospodynie, którym takŜe serdeczne Bóg 
zapłać. 
 Pierwsze kolędowanie w Parafii 
Wojskowej w Wędrzynie moŜna uznać za 
zakończone, jednakŜe ruszają przygotowania 
do kolejnych spotkań, na które juŜ dziś 
serdecznie zapraszamy. 

WIELKI POST 
 

Niedziela Palmowa, jak co roku gromadzi 
nas przy Ołtarzu Pańskim o godz. 10:00                 
i 12:00. W związku z tym ogłaszam 
podobnie jak w roku ubiegłym Konkurs 
Palm. Szczególnie zapraszam do 
uczestnictwa, gdyŜ Niedziela Palmowa 
rozpocznie w naszej parafii Rekolekcje 
Wielkopostne, które trwać będą do                            
7  kwietnia. Program szczegółowy ogłoszony 
będzie w Kościele. 

Triduum Paschalne: 
- Wielki Czwartek   18:00 
- Wielki Piątek         18:00 
- Święconka             10:00 i 12:00   
- Wigilia Paschalna  19:00 
 

- REZUREKCJA        6:00  
   Ks. Krzysztof 
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Jest to miejscowość, w której mieszkańcy 
bardzo starają się o piękny wygląd 
wizualny wsi. Na uznanie i pochwałę 
zasługuje wysiłek Pani Sołtys Marii 
Miszczak oraz gospodarzy, którzy podczas 
okresu zimowego pięknie dbali o nowo 
zbudowany chodnik odśnieŜając przy tym 
wiele kilogramów śniegu. Mieszkańcy 
Wędrzyna nie mają takich zajęć, jednak taka 
postawa skłania do zastanowienia się, czy 
przed blokami wędrzyńskimi nie trzeba 
częściej troszczyć się o ład i porządek. JuŜ     
w tym roku niektórzy mieszkańcy z bloku 
nr 10 wykazali dobrą wolę dbania o to,  co 
miłe oku. Na barkach mieszkańców 
Grochowa spoczywa takŜe dbałość o                     
.                                                 

W tym numerze biuletynu otwieramy nowy rozdział biuletynu 
poświęcony naszym sąsiadom z okolicznych miejscowości, 

w którym przedstawiamy problemy mieszkańców 
oraz ich wkład w Ŝycie poszczególnych miejscowości i Gminy Sulęcin. 

 

funkcjonowanie Kościoła i Świetlicy przy 
remizie. Grochowo reprezentowało naszą 
gminę w DoŜynkach Powiatowych                      
i konkursie na najpiękniejszy wieniec 
doŜynkowy. „Za wieniec zdobyli nagrodę 
pienięŜną. Ostatnimi czasy zakupiliśmy 
takŜe odkurzacz za pieniądze uzyskane w 
Konkursie na wystrój świąteczny 
wewnątrz Kościoła - mówi Sołtys Maria 
Miszczak. Przyznać trzeba, Ŝe wieś boryka 
się z bardzo waŜnymi problemami 
dotyczącymi Ŝycia mieszkańców, bo przez 
cały czas oczekuje na wykonanie 
kanalizacji, aby zaŜegnać problem zalanych 
piwnic. Oby sprawa zakończyła się 
powodzeniem. JuŜ dzisiaj Rada Sołecka 
zaprasza na Festyn w Grochowie, który 
odbędzie się 12 lipca 2009 r. 

Pierwsze wzmianki o wsi datują się na 
1427 rok. Początki wsi nie są znane. 
Mimo tak długiej historii mieszkańcy nie 
mają łatwiejszego Ŝycia od innych. Oni 
równieŜ chcieliby mieć we wsi więcej 
chodników, świetlicę, która budowa 
obiecana jest na ten rok marzymy 
równieŜ o utwardzeniu drogi 
powiatowej idącej przez wieś” – 
powiedział Sołtys wsi Pan Ryszard 
Szkwarek. Mimo tych wszystkich 
przeciwności we wsi pręŜnie działa 
Ochotnicza StraŜ PoŜarna, przy remizie, 
której ma być wybudowana w/w 
świetlica. Podobnie jak w innych wsiach  
oczkiem w głowie Miechowian jest                    
,    

Kościół. Pozyskując fundusze z róŜnych 
źródeł wyremontowany został dach                 
i okna.  W tym roku planuje się remont 
wnętrza Kościoła. Nawet zakup organów 
był wynikiem zbiórki pieniędzy przy 
współdziałaniu z Caritas. „Mam 
nadzieję, Ŝe będą nam długo słuŜyły, bo 
kosztowały ok. 7 tys. zł” – mówi sołtys. 
Mieszkańcy Miechowa chcieliby równieŜ 
zagospodarować plac zabaw, ale jak 
zwykle w takich przypadkach barierą jest 
brak pieniędzy na ten cel. Mimo tych 
wszystkich problemów sołtys z nadzieją 
patrzy w przyszłość. Nam pozostaje 
Ŝyczyć dalszego uporu i cierpliwości              
w dąŜeniu do poprawy Ŝycia w Pana 
wsi. 
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Jest niewielką miejscowością, w której 
mieszkańcy czują się jak w dobrej rodzinie. 
JednakŜe nie mogą realizować wielu swoich 
przedsięwzięć ze względu na swoje 
problemy. Jednym z najwaŜniejszych jest 
brak miejsca spotkań, w którym mogliby 
odpoczywać a młodzieŜ realizować swoje 
zainteresowania. „Mieszkańcy chcieliby 
mieć miejsce do wspólnych zebrań” -mówi 
Pani Sołtys Halina Sawicka.          
Istnieją równieŜ plany zorganizowania 
Dnia Dziecka i innych festynów w miejscu, 
gdzie myśliwi postawili wiatę, z której 
moŜna korzystać przy ładnej pogodzie. 
Często jedynym miejscem spotkań ludzi jest 
Kościół. Według mieszkańców idealnym 
budynkiem na świetlicę byłaby dawna               
. 

remiza straŜacka, jednak obecnie ludzie nie 
mają pieniędzy do jej wyremontowania. 
śycie w Drogominie toczy się głównie 
wokół Kościoła, o który wszyscy starają się          
dbać. Przez ostatnie 5 lat parafianie zebrali 
20 tys. zł na utrzymanie i remont Kościoła,               
w którym takŜe pomogła gmina: 
wymieniono dach i okna. Często ze składek 
mieszkańców kupuje się ornaty, obrusy                
i kwiaty, nigdy jeszcze nie odmówili 
pomocy w organizacji festynów i imprez 
kulturalnych – mówi Sołtys wsi. 
NajwaŜniejszym problemem mieszkańców 
jest brak jakiegokolwiek chodnika we wsi. 
Mieszkańcy wskazują, Ŝe jest on tym 
bardziej potrzebny, Ŝe juŜ jedno 
nieszczęście się stało, a ruch w miejscowości 
jest coraz większy. Dlatego teŜ                                  
w Drogominie liczy się na szybkie 
wykonanie chodnika.   

To kolejna waŜna miejscowość na mapie 
Gminy Sulęcin. Z mieszkańcami Wędrzyna 
związana jest przede wszystkim postacią 
ks. Jana Podedwornego, który od wielu lat 
jest Przyjacielem naszych parafian. 
Mieszkańców wsi równieŜ trapi wiele 
spraw. NajwaŜniejszą z nich jest przede 
wszystkim problem odpadów z CZG-12. 
Długoszynianie dostrzegają od wielu 
miesięcy zbierające się hałdy śmieci                        
i związany z tym nieprzyjemny zapach.   
Sołtys wskazuje, Ŝe korzyści płynące z tego 
zakładu są minimalne lub nie ma ich w 
ogóle. „Kontrakt zawiązany                                    
z mieszkańcami Długoszyna kilka lat temu 
nie jest przez strony kontraktu w pełni 
realizowany, co nas wszystkich niepokoi” – 
mówi Sołtys wsi Pan Marian Burdzy. 
Mieszkańcy cieszą się, Ŝe w tegorocznym 
budŜecie gminnym ujęte zostały środki na 
wykonanie oświetlenia w kierunku 
Brzeźna do budynków mieszkalnych przy 
byłej owczarni. 

Wieloletnim juŜ problemem wsi jest 
oczekiwanie na budowę świetlicy 
wiejskiej. Dawniej budynek po szkole miał 
być adoptowany na salę wiejską, jednak 
gmina inaczej wykorzystała ten budynek. 
W tamtym roku sołtys wsi napisał projekt 
Planu Odnowy Wsi Długoszyn. 
Wykorzystany przez urzędników gminy 
spowoduje powstanie świetlicy                           
w Długoszynie. Miejmy nadzieję, Ŝe czas 
oczekiwań na świetlicę skończy się                           
i młodzieŜ będzie miała swoje upragnione 
miejsce spotkań. Pan Marian Burdzy, 
oprócz Festynu Wiejskiego, który odbędzie 
się 16 sierpnia tego roku, chciałby 
zorganizować turniej sportowy dla 
młodzieŜy, aby zaktywizować młodych 
ludzi.   
 
 

Z okazji Dnia Kobiet wszystkim 
Mieszkankom Długoszyna sołtys wsi 
składa najlepsze Ŝyczenia: zdrowia, 
pomyślności i radości kaŜdego dnia. 
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   Na przełomie stycznia i lutego 2009 r. WKS uczestniczył               
   w dwóch turniejach piłki halowej. 30.01-01.02 w hali Olimpii             
   w Sulęcinie odbył się Turniej o Puchar Starosty Sulęcińskiego.       
   Do udziału w turnieju zgłosiło się 15 zespołów. W sobotę             
   rozpoczęły się rozgrywki grupowe, po których to, po dwie 
    druŜyny z grupy awansowały do niedzielnych finałów.                  
   WKS pokonując w sobotę (30.01) 5:0 Orkan Długoszyn i 5:2 
   Wartę Kołczyn, awansował z pierwszego miejsca do dalszego 
niedzielnego etapu (w sobotę nie dojechały zespoły Juwenii Boczów i Lubniewiczanki 
Lubniewice). Po wysokich zwycięstwach w grupie oczekiwania ze strony trenera i kibiców 
były bardzo wysokie. Niestety w niedzielę nie poszło tak łatwo i w pięciu spotkaniach 
uzyskaliśmy trzy remisy i dwie poraŜki, zajmując w ogólnej klasyfikacji turnieju piątą lokatę. 
Największą niespodzianką było czwarte miejsce rozgromionego przez WKS w sobotnim meczu 
5:0 Orkana Długoszyn. 

22 lutego odbył się Turniej o Puchar Burmistrza Sulęcina. W turnieju wzięło 
udział sześć zespołów z naszej gminy, rozgrywano go systemem „kaŜdy z kaŜdym”,                            
a zwycięzcę wyłoniono poprzez sumę punktów zdobytych w pięciu meczach. „Wojskowi”                 
pod nieobecność trenera Piotra Zielińskiego (zastępował go Daniel Myśliński) w pięciu 
spotkaniach dwukrotnie pokonali rywala, dwukrotnie remisowali, ulegając jedynie zwycięzcom 
turnieju. Ogólnie zajęli drugie miejsce zdobywając osiem punktów. Najlepszym zespołem                 
w gminie (co nikogo nie zdziwiło) okazała się Stal Sulęcin wygrywając wszystkie spotkania.       
W druŜynie WKS po raz pierwszy zagrali testowani Dominik Wąchała (bramkarz) i znany               
w sulęcińskim środowisku piłkarskim Norbert Kierzkowski (obrońca). 

Nadmienić naleŜy, iŜ współorganizatorem obydwóch turniejów był Prezes                           
WKS Wędrzyn Pan Andrzej Geldner, który od lat zajmuje się przygotowaniem tego typu 
imprez w naszym środowisku. Tymczasem pozostało juŜ tylko czekać na pierwsze występy             
na ligowych boiskach. JeŜeli dopisze aura 1 marca Wojskowi rozegrają swój pierwszy sparing 
na trawie. Przeciwnikiem w tym starciu będzie zespół Znicza Trzemeszno. 

KLASYFIKACJA TURNIEJU  
 O PUCHAR STAROSTY  

 

1. Stal Sulęcin 
2. Pogoń Krzeszyce 
3. Toroma Torzym 
4. Orkan Długoszyn 
5. WKS Wędrzyn 
6. KS Glisno 
 

KLASYFIKACJA TURNIEJU  
  O PUCHAR STAROSTY  

 

1. Stal Sulęcin 
2. WKS Wędrzyn 
3. Tęcza śubrów 
4. Znicz Trzemeszno 
5. Orkan Długoszyn 
6. Stal Junior Sulęcin 
 

JeŜeli jesteś kibicem naszego zespołu 
Zamów gadŜety klubowe! 

Zamówienia: lopez@wks-wedrzyn.pl  
lub bezpośrednio do Daniela Myślińskiego 

Szalik - 25zł     Czapka - 20zł                    
Koszulka polo - 30 zł 

Więcej na www.wks-wedrzyn.pl 
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